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L is ty  n a le ży  fran k o w ać . — R e k lam ac je  
o tw a rte  w o ln e  od  o p ła ty . 

R ęk o p isó w  n a d e s ła n y c h  n ie  z w ra c a  się . 10 gr.

Ceny ogłoszeń:
Za ] wiersz milimetr. (6i/f cm. szer.) w zwykłych ogłosze­
niach gr. 50, w nadesłanem i w nekrologach gr. 50, 
w kronice, repertuar, dział gospodarczy, : aski w tekście 
gr. 70, pod nagłówkiem na pierwszej stronie zł. 1*—. Za 
jedno słowo w drobnych ogłoszeniach g r. 10, kupno 
i sprzedaż słowo gr. Iż, matrymonialne, korespondencie, 
prywatne słowo gr. *0, d la p o szu k u jących  pracy  g r. 5. 
Z zastrzeżeniem miejsc 25 f>rc. Zagranicz. o 50 prc. drożej

S p o rt w  w yc h o w a n iu
m ło d zie ży polskiej na wychodżłwie.

W arszaw a  gości obecnie kilkaset 
m łodych  sportow ców  polskich, przy? 
byłych ze wszystkich krańców  świata 
do dalekiej Ojczyzny. Zawitali do Pol 
ski ci d rodzy  goście w okresie, kiedy 
w atmosferze podniosłych wspomnień 
historycznych odbywać się będzie 

cały szereg wielkich sportow ych im? 
prez.

W y darzen iem  sportow em  jednak 
dla każdego Polaka największem są 
n iewątpliwie I?sze Igrzyska Sportowe 
Po laków  z Zagranicy.

Z organizow anie  i p rzeprowadzenie  
tych Igrzysk — pierwszych nietylko w 
dziejach I3olski, ale i w historji naro? 
dów posiadających tak  rozproszoną 
emigrację, s tanowi to już samo prz£z 
się ty tu ł do uzasadnionej dum y  dla 
Polaka. D la  nas jednak  o wiele donio 
ślejszym i radośniejszym jest fakt, że 
apel z lo tow y dotarł  naw et do  liajdal? 
szego ośrodka  wychodźczego. Wita? 

jąc więc tych, k tó rzy  przybędą, uwa? 
żać ich będziemy mogli za reprezen? 
tan tów  potężnej, zrzeszonej masy 
sportow ców  polskich na obczyźnie, 
k tórych jedynie w arunki f inansowe za 
trzym ały  w domu.

Ludzie trzeźwo i społecznie myślący 
nie mogli przejść obojętnie obok  wiel? 
kich wychowawczych zalet sportu .

Rzecz prosta, że w pierwszym rzę? 
dzic celem sportu  jest zdrowie fizyczne, 
jego zaś misją: w yprow adzenie  na po? 
wietrze i słońce robo tn ików  z pyłu 
fabryki i kopaiń, u rzędnika z zadu? 
chu biur, dzieci schylonych nad książ? 
ką. Sport w yryw a tysiące ludzi z oh? 
ięć zgubnych nałogów, wraca im 
zdrowie i siły.

Czyż nie jest już celem samym w 
sobie typ  młodego Polaka zdrowego, 
silnego, zahartow anego i o dpornego?

Ale obok  tych wielkich wartości 
sportu dla jednostki,  ważniejsza jest 
jego rola w życiu społeczeństwa, a 
zwłaszcza społeczeństwa na wychodź? 
twie, tam bowiem — na tych wysu? 
niętych placówkach polskości — każde 
zjawisko rozpatryw ane jest pod  kątem 
widzenia jego przydatności dla utrzy? 
mania polskości. Jest to racją by tu  
Pola ków  zagranicą — obowiązkiem  
zaś naczelnym przekazanie tej polsko? 
ści — nieskażonej — pokolen iu  na? 
stępnemu. W a lk a  z obcym wpływem 
ba młodzież polską trw a  od lat nai? 
młodszych •— na tym froncie łacza się 
wysiłki dom u rodzicielskiego, szkoły 
1 organizacji w ychowania pozaszkolne 
So. Zwłaszcza tym ostatnim przypadła  
w udziale niezmiernie odpow iedzialna 
rola stworzenia dla młodzieży naszej 
takiej fo rm y odpoczynku  i rozrywki, 
aby hyla  dopasow ana  do jej zaintere? 
s°w ań, a jednocześnie spełniała oho? 
w>ązki wychowawczo ? narodow e. Po 
skonsolidow aniu  się naszego wy? 
chodźtwa, organizacje takie powtały 

Prawie wszędzie.
, Tej potrzebie daje wyraz silnie roz?

udow ana  sieć organizacyj sporto? 
^  skupiająca młodzież na wy? 

odźtwie w polskie k luby  i związki.
nich w yładow ać się mogą siły po? 

ncjalne, drzemiące w zdrowej rasie
ip 4 S i0rj ’. 2 n *ck w ychodzą  następnie 

nost i wybitniejsze, wpisujące swe
Wv j  tabel rek o rd ó w  sporto? 
Uznanie W oi,cycl1 S - J e k  i

ie d Ź Ż '1 k " ] ) '  ’CSt mfodv — liczy za. 
gła P n l i  ę W ° parciu o Niepodle?

' P ° lskę- Starsze społeczeństwo obo

Kanclerz Hitler odwołuje się do narodu.
Plebffscyt w  Niem czech odbędzie się 19 sierpnia.

Berlin, 3 V III .  (P A T ).  Kanclerz 
H it le r  przesłał min. sp raw  wewn. Rze? 
szy Frickowi pismo, w  którem  oma? 
wia konieczność pewnego uregulowa? 
nia sprawy, związanej z urzędem pre? 
zydenta  Rzeszy, jaka powstała po 
śmierci p rezyden ta  H indenburga , pod 
kreślając, że wielka postać zmarłego 
nadała ty tu łowi prezydenta  Rzeszy 
zupełnie w yją tkow e znaczenie, łącząc 
go nierozerwalnie z nazwiskiem Hin? 
denburga. W o b ec  powyższego kan? 
clerz prosi o wydanie  zarządzeń, aby 
w stosunkach urzędowych i pozaurzę 
dow ych ty tu łow ano  go, jak dotych? 
czas „wodzem" i kanclerzem Rzeszy. 
N astępnie  kanclerz wyraził życzenie, 
b y  uchwala gabinetu posiadająca moc 
konstytucyjną, k tó ra  połączyła urząd 
kanclerza ze stanowiskiem prezydenta  
Rzeszy, uzyskała sankcję n a ro d u  nie? 
mieckiego drogą  plebiscytu.

Berlin, 3 V III .  (P A T ).  W czora j  po? 
po łudn iu  odby ło  się posiedzenie ga? 
b inetu  Rzeszy, na k tórem  kanclerz 
H it le r  wygłosił przemówienie poświę? 
cone pamięci zmarłego prezydenta  
Rzeszy. W  przem ów ieniu  tem kanclerz 
podkreślił  ciężką stratę, k tó rą  ponio? 
sły N iem cy przez śmierć prezydenta  
H in d en b u rg a  i oświadczył, że bez przy 
czynienia się prezydenta  H indenbur?  
ga obecny rząd nie doszedłby  nigdy 
do skutku. Przy tych słowach wszy? 
scy członkowie gabinetu powstali, 
oddając hołd pamięci zmarłego.

N astępnie gabinet uchwalił, że ple 
biscyt w  sprawie połączenia urzędu 
kanclerza ze stanowiskiem  prezydenta

R zeszy odbędzie się w  niedzielę 19 
sierpnia.

Formuła podlegająca g losowaniu bę? 
dzie brzmiała: „U rząd  prezydenta
Rzeszy jednoczy się z urzędem kanele 
rza Rzeszy. W  w yn iku  powyższego 
przechodzą dotychczasowe kom peten 

cje p rezydenta  Rzeszy na wodza i kan 
clerza A dolfa  Hitlera. O n  wyznaczy 
swego zastępcę.

Berlin, 3 V III .  (P A T ).  Rota  przy? 
sięgi, k tó rą  w myśl rozkazu  ministra 
Reichwehry gen. Blomberga składa 
armja i m arynarka  niemiecka na wier? 
ność kanclerzowi H itlerow i, brzmi jak 
następuje: Składam  przed Bogiem
świętą przysięgę, iż słuchać będę bez 
zastrzeżeń przyw ódcy  Rzeszy i naro? 
du A dolfa  Hitlera. Będę gotów  w ka? 
żdej chwili narazić moje życie, jako 
dzielny żołnierz, aby  wypełnić mą 
przysięgę.

Berlin 3 V III .  (P A T ).  Kanclerz Hi? 
tler polecił sekretarzowi stanu zmarłe? 
po prezydenta  Rzeszy H in d enburga  
dr. Meissnerowi dalsze prow adzenie  
dotychczasowych agend biura  prezy? 
denta Rzeszy.

*  *

D ekre t  p rzyjęty  po długich nocnych 
obradach przez rząd Rzeszy, s tanowi 
fakt o niezwykłej dla Niemiec donio? 
słości. Jest on nietylko wodzem jedy? 
nej w Niemczech partji, mającej wla? 
sną policję i organa w ykonawcze, lecz 
jest też kanclerzem, w którego rękach 
spoczywają losy państwa, a zarazem 
prezydentem, piastującym najwyższą 
władzę wojskową. N iew ątpliw ie Hi? 
tler jest mężem stanu, posiadającym 
obecnie najwyższą władzę na świecie.

Hindenburg pochowany będzie w  Tannenbergu.
Berlin, 3 V III. (P A T ).  Uroczystości 

związane z pogrzebem prezydenta  H in  
denburga  rozpoczną się w poniedzia? 
Ick 6 siepnia b. r. w południc  żalo? 
bnem  posiedzeniem Reichtagu.na któ? 
ren: przemówi w ódz i kanclerz Rzeszy 
A d o lf  Hitler.

N aro d o w e  uroczystości pogrzebowe 
odbędą  się we wtorek, 7 sierpnia o 
godz. 11 p rzedpołudniem  pod  Tannen  
bergiem w pobliżu  O lsz tynka w Pru? 
sach W schodnich . W  nocy z ponie? 
działku na w torek  zwłoki prezydenta  
F lindenburga  przewiezione będą do 
N eudeck  do  Tannenberga.

Podczas uroczystości pogrzebo? 
wych w  dn iu  7 sierpnia, zawieszony 
będzie o godz. 11‘45 wszelki ruch na 
jedną minutę w całych Niemczech. 
N ie ty lko  środki lokomocji, ale i prze 
chodnie będą musieli zatrzymać się w  
owej chwili. M inu tę  rozpocznie bicie 
dzwonów. Uroczystości pogrzebow e w 
Tannenbergu  transm itow ane będą 
przez radjo.

*
L ondyn, 3 V III .  (P A T ).  Z  D o o rn  do 

noszą, iż b. cesarz W ilhelm  wysłał na? 
stępującą depeszę do pułk. Hinden?

i burga, syna zmarłego feldmarszałka: 
„Cesarzowa i ja jesteśmy pogrążeni 

I w żałobie, łącząc się w bólu  z Panem i 
| całym narodem  niemieckim. Zycie hoj? 
I nie pobłogosław ione przez Boga osią? 

gnęło swój kres. Książę następca tronu  
p rzedłoży nasze ostatnie pożegnanie 
n ieśmiertelnemu bohaterow i z pod 
Tannenbergu. ( —-) W ilhelm  Rex.

Agencja Reutera donosi z D oorn , iż 
b.cesarz jest zbyt w zruszony śmiercią 

H indenburga ,  by  móc kom entow ać 
jej następstwa. Po naradzie  z członka? 
ini rodz iny  Flohenzollernów, przeby? 
wającymi w Berlinie, b. cesarz posta* 
nowił nie ogłaszać żadnej deklaracji, 
polecił jedynie  kronprinzow i udać się 
natychmiast do N eudeck  i złożyć wie 
niec na trum nie feldmarszałka.

K O N D O L E N C JE  POLSKI.
W arszaw a, 3 V III.  (P A T ).  P. Pre? 

zydent Rzplitej prof. Ignacy Mościcki 
w ystosow ał do p. A dolfa  H itlera  de? 
peszę następującą: J. E. A d o lf  Hitler, 
Berlin. Proszę W .  E. o przyjęcie mycii 
najgłębszych w yrazów  współczucia z 
p o w o d u  zgonu prezydenta  Rzeszy 
feldmarszałka von H indenburga . Pro .

wiązek swój spełniło: w najcięższych 
w arunkach  niewoli niegasnący znicz 
polskości i miłości do O jczyzny  prze? 
kazało młodzieży. M łodzież ta przyje? 
dzie obecnie do M ocarstwowej Pol? 
ski zadokum entow ać swą łączność i 
gotowość do służby w imię wielkiego 
posłannictwa dziejowego Polski. Cza*

W  są inne, drogi i m e tody  działania 
nowe, nowemi też być muszą sposo? 
by, b y  swą dum ną przynależność poi? 
ską na obczyźnie obw arow ać i utrzy? 
mać.

Sportu  nie wolno nie doceniać. 
Sport polski na w ychodźtw ie jest 
tw ardą  szkołą charakteru.

szę wierzyć, iż biorę wraz z narodem  
polskim żyw y udział w  żałobie Nie? 
miec. ( —) Ignacy Mościcki.

Min. Beck wystosował depeszę do 
min. barona  von N euratha . Z  pow odu  
tak bolesnego zgonu J. E. prezydenta  
Rzeszy, proszę W . E. o przyjęcie wy? 
razów mego szczerego i najgłębszego 
żalu.

Prez. R ady  Min. prof. Kozłowski 
wystosował do kanck Hitlera  następu? 
jacy telegram: Proszę o przyjęcie naj? 
szczerszych w yrazów  współczucia Rzą 
du  polskiego z pow o d u  żałoby, która  
d o ty k a  N iem cy przez zgon prezyd. 
H indenburga .

Ppłk. Sokołowski, szef gabinetu Min. 
spraw  wojsk., złożył osobiście na ręce 
posła niemieckiego v. M oltkc w imie? 
n iu  Alarszałka Piłsudskiego kondolen 
cje z pow o d u  śmierci prezyd. Hinden? 
burga.

G ŁO SY PR A SY  ANG IELSK IEJ  
I FR A N C U SK IEJ.

L ondyn, 3 V III.  (P A T ).  Prasa Jon? 
d yńska  zamieszcza obszerne wspo? 
mnienia o zmarłym prezvdenc;e Rze? 
szy widząc w  nim symbol przeszłości 
Niemiec i stwierdzając, że obecnie 
przez skoncentrow anie  całej władzy w 
ręku  Hitlera, N iem cy zrywają z prze? 
szłością i idą w  przyszłość zupełnie 
nieznaną.

„Times podkreśla , że H in d en b u rg  
odszedł w  chwili, k iedy  w pływ  jego 
przedstawiający pew ną celowość i cią? 
głość, był bardziej po trzebny  niż kie? 
dykolwiek. Dla wielu N iem ców  Flin? 
denburg  był bardziej centralną i wie? 
cej skupiającą figurą niż Hitler.

„Daily  Telegraph" podkreśla, że ze 
śmiercią H in d enburga  znika z Nie? 
miec daleko więcej, niż ty lko  boha? 
ter narodow y. H ;n d e n b u rg  zdaniem 
dziennika by! widocznym pomnikiem 
przeszłości Niemiec, elementem trwało 
ści w śród  wszystkich zmian politycz? 
nych.

„Alorning Post" również stwierdza, 
ze śmierć H in d enburga  nastąpiła w 

chwili, k iedy  bvł on bardzo  potrzeb? 
ny. N ik t  go nie potrafi zastąpić, jako 
sym bolu  spoistości i trwałości.

W  ,,Excelsior“ zamieścił a r tykuł 
gen. Debeney, nazywając H indenbur? 
ga szlachetną postacią, przed którą  je? 
go przeciwnicy wielkiej w ojny mogą 
pochylić szpadę, k tó rą  krzyżowali z 
jego szpadą.

Paryż, 3 V III.  (P A T ).  U chw alony  
przez rząd Rzeszy dekre t  o połączę? 
niu  s tanow isk prezydenta  i kanclerza 
Rzeszy w osobie Reichsfiihrera, był 
pewnego rodza ju  n iespodzianką dla 
po litycznych  kół paryskich.

Prasa paryska  stwierdza, że los Nie?
1 miec został o d d a n y  w ręce jednego 

człowieka, k tó ry  w  ten sposób przyjął’ 
na siebie o lbrzymią odpowiedzialność.

„Temps" twierdzi, że H itle r  w yposa  
żony jest we władzę n ienotow aną w 
dziejach Niemiec, większą, niż mieli 
Hohenzollernowie, i nieograniczone 
pełnomocnictwa. Objęcie przez Hitle? 
ra najwyższej w ładzy w  państwie jest 
do pewnego stopnia  now ą rewolucją, 
raczej społeczną niz polityczną, która  
dopiero rozpoczyna napraw dę  ckspe? 
rym ent now ych Niemiec.
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Wiadomości bieżące.
P ią te k

sierpnia 1934

Znal. św. Szczepana  
Jutro i Dom inika  

W schód słońca 3.58 
Zachód „ 19.25

T E A T R  W IELKI.
C zw artek ,  piątek  o godz in ie  S.30 „Yacht  

Miłości.

T E A T R  R O Z M A IT O ŚC I.
N ie cz y n n y .

K IN O T E A T R Y :
A P O L L O :  „A ry s to k rac ja  podz iem i" .  
A T L A N T I C :  „Orzeł,  czy reszka".  
C A S I N O :  „Ja  mam te m p e ra m en t", 
C O L O S S E U M  nieczynne .
C H I M E R A :  „N iez n a jo m a  z te le fonu" .  
K O P E R N I K :  „Czibi" ,  o raz  rew elacy jne  

d o d a tk i  i B a r th o u  w Polsce. 
M A R Y S I E Ń K A :  „W a n im a " ,  oraz  rcwja. 
M U Z A :  „ P rzygoda  o p ó łn o cy " ,  o raz

„ G n ia z d o  zak o ch an y ch " .
P A Ł A C E :  „K ró lo w a  C y g an er j i" .
P A S A 2 :  „B o h a te r  A r iz o n y " ,  o raz  r tw ja .  
P A N : „Pożegnan ie  z grzechem " i „Lu

dzie  w ho te lu" .
R A J :  „ T o m m y  B oy" C la ra  G a b e l  i Bu* 

ster  K ea ton  ja k o  p o ś re d n ik  miłości 
S T Y L O W Y :  „N o c  miłości" Jose  M oica,  

o raz  rcwja.
S W I T : „Testam ent D ra  M a b u z e"  i „Mio 

d o w y  miesiąc".
S Ł O N C E :  „Blaski i cienie miłości",

o raz  rewja.
U C I E C H A :  „Miłość  na  ro zk az" ,  film ro* 

syjski,  o raz  rewja.

W Y S T A W Y :

W iosenna w paw. 5 na  T arg ach  W sch .  
P ieniądza P ol. w B ku  G o s p .  Kraj.,  Koś* 

ciuszki 1.
Fotografji m łodz .  szk. śr. w Miej.  Muz. 

P r i e m .  Art . ,  H e tm a ń sk a  20.
Pam iątek M ickiew iczow sk ich  w galerji  

Z a k ła d u  N a r ó d .  im. O sso lińsk ich ,  ul.  Osso* 
lińskich .

M U Z E A :
N a rod ow e im. kr. Ja n a  III,, G a le r ja  N ar . ,  

M . Hist . ,  Z b io r y  O rzechow icza ,  M. Dzie* 
duszy ck ich  za  u p rz .  zgłoszeniem .

M iej. Przem . A rtyst. god z . 10— «3. 
Lubom irskich 11 — 14.
Stauropigji w dnie pow szed n ie.
N auk. T ow . im. Szew czenki 10—44.
U kr. N ar. za uprz. zgł.
Panoram a R acławicka od 9 do zm roku.

Zam ordowanie Dollfussa było zg ó ry nakazane.
PR Z E M Ó W IE N IE  K A N C L E R Z A  S C H U S C H N IG A  N A  KONFEREN*

CJI PRASO W EJ.
W iedeń , 3 VIII. (P A T ).  W czora j po 

po łudn iu  odby ła  się w urzędzie kan= 
clerskim konferencja prasowa, na któ* 
rej kanclerz dr. Schuschnigg wygłosi!
przemówienie. Pierwsze jego słowa 
kanclerz poświęcił pamięci prezyd. 
H indenburga .

Przeszedłszy do om ówienia  zamachu, 
kanclerz stwierdził, że był on już 
przedtem  starannie p rzygo tow any  i 
był sygnałem do ogólnego powstania. 
Takim  sygnałem w  Tyrolu , było za* 
m ordow anie  dy rek to ra  policji w Inns. 
brucku.

Zam ordow anie  Dollfussa  było zgó* 
ry nakazane. Spiskowcy mogli pojmać 
go żywego, strzelali jednak  i to z od* 
ległości 10—15 centym etrów do kan* 
clerza, k tórego nie pozwolili ratować 
przez lekarza. Kanclerz zapytuje aran* 
żerów puczu, czy nie zdawali sobie 
sprawy, że zamach spow oduje  chaos i 
załamanie się granic.

Polityka nowego rządu będzie kon* 
tynuacją  myśli dr. Dollfussa.

W iedeń, 3' V III  (P A T ).  „Reichs* 
post" donosi, że w Berlinie toczą się 
rokow an ia  miedzy rządem niemieckim

i austrjackim w sprawie nowego ure* 
gulow ania rachunków  płatniczych. 
O kazało  się, że Niemcy, jakkolw iek  
posiadają  w s tosunku  do Austr ji  czyn* 
ny  bilans handlow y, nie rozporządza* 
ją żadnemi dewizami szylingowemu 
„Reichspost" przypuszcza, że rząd nie* 
miecki użył całego zapasu szylingów 
na finansowanie propaganoby narodo* 
wo socjalistycznej w  Austrji.

Sąd w ojenny  skaza! na karę bez* 
term inowego więzienia Pawła H udla , 
jednego z g łównych p rzyw ódców  na* 
p adu  na gmach urzędu kanclerskiego. 
S twierdzono, że H u d l  był tym, k tó ry  
odm ów ił prośbie  o posłanie po leka* 
rza do rannego kanclerza Dollfussa.

B. soc jabdem okratyczny  burmistrz 
W ied n ia  Seitz wraz z k ilkom a innymi 
przywódcam i soc ja ldem okra tycznym i 
został wypuszczony z więzienia.

A resztow any przed kilku dniami b. 
socjabdem okraryczny kanclerz dr. 
Renner, został wypuszczony  na w ob 
ność.

W  związku z w ypadkam i w Karyn* 
tji, aresztowano 2.000 osób.

T ea tr  W ielki, O peretka za z ło tego . Prze*
mila o p e re tk a  K rzew ińsk iego  i B rodz ińsk ie  
go  z m u zy k ą  F a n n y  G o r d o n  „Yacht Miło* 
ści",  k tó ra  szła w W arszaw ie  p rz y  stale 
w y sp rze d an e j  w id o w n i  z  górą  200 dn i  w 
w y k o n a n iu  s tołecznej opere tk i  tea t ru  „S.30" 
g raną  będzie  dziś n ieo d w o ła ln ie  p o ra ź  o* 
s ta tn i  p o  cenie jed e n  (1) z ło ty .  B ile ty  lo> 
sow anc .

W  sob otę  pożegnalna prem iera „Teatru  
8.30", s ły n n a  ope re tk a  B e rn era  i Szancera  
z m u zy k ą  W al te ra  K o l io  „B łęk in ta  krew", 
k tó ra  g rana  b ęd z ie  ty lk o  przez  d w a  dni.

KOMUNIKATY.
Z rozgł. Iw. Pol. Radja. „Kamil G iżycki  

jfcdzie do  A fry k i" .  Z n ak o m ity  p re legen t  
Po lsk iego  R ad ja ,  z n an y  p o d r ó ż n ik  inż. Ka* 
mil  G iżyck i  w y jeżd ża  w n a jb l iższych  dn iach  
w  p o d r ó ż  do  A fry k i  w celach n a u k o w y ch .  
P rz e d  w y jazd em  p o żeg n a  się inż, G iżyck i  
z ra d jo s łu ch aczam i  w  prelekcji  o kobiecie  
m arsy li jsk ie j .  A u d y c ja  w  sob otę  o g. 20.50.

„Trzy św inki". W  sobo tę  usłyszą  mali 
r a d jo s lu ch acze  o g o d t .  17 w eso łą  audycję  
p t .  „Trzy  św inki" ,  w ed ług  p o m y s łu  A d y  
A r tz t ,  p ió ra  J .  T o ta .  N iezw y k łe  p r z y g o d y  
t rzech  św inek,  k tó ry m  grozi  sp rz ed a ż  i prze  
m iana  w  w ędliny ,  in te rw encja  Szczcpka  i 
T o ń k a  i B a b y  Blagi, o raz  i lus tracja  muzy* 
czna, o p a r ta  na m o ty w ach  znanej  f i lmowej 
g ro tesk i  ry su n k o w ej ,  w y w o ła  u  dzieci wy* 
b u c h y  szczerego śmiechu.

Kino*rewja M arysieńka. D ziś : w dnie 
n a s tęp n e  n a d a l  g ran ą  będzie  na scenie k ina  
M a ry s ie ń k a  p r z e b o jo w a  rfcwja, ciesząca się 
n ieb y w a lem  p o w o d z e n ie m  pt.  „C oś d la  Pa* 
n ó w  — coś d la  D a m " .  N a  ekran ie  film pt. 
„ W a n im a " .

Kino=rewja Pasaż. Prem jera  rewji pt.  „Na 
sza w eso ła  fa la" w y p a d ła  znakom icie .  N a  
ekran ie  p o ra ź  p ie rw szy  we Lwowie film pr. 
„B o h a te r  A r i z o n y "  z G eo rg em  O . Bricncm  
w roli g łów ne j.

Kino=rewja S ty lo w y , Szaszkiewicza 5, wy 
stawia  n a d zw y c z a jn y  p ro g ram  rew jow y , 
sk ład a jący  się z k o m ed j i  m uzycznej  „Zacza 
ro w a n a  f igurka" .  N a  ekran ie  „N o c  miło* 
ści" z  Jose  M oica.

Z  życia tow arzysk iego. Slub  p. Kazimie* 
rza C icc h u lsk i tg o ,  zn an eg o  tut.  kupca ,  z p. 
S te fan ją  P ra sch i low ą ,  o d b ę d z ie  się w sobo* 
tę 4 bm. w kościele św. M. M a g d a le n y  o 
go d z in ie  17.30.

KRONIKA MIEJSKA.
Zniżki na „św ięto W arszawy" L.

O. P. P. uzyskała dla swych czon* 
ków  na „Święto W arszaw y specjalne 
zniżki, przy  nabyw aniu  karne tów  upo 
ważniających do korzystania  z wielu

udogodnień , bezpłatnych przejazdów 
tramwajami, bezpłatnego wyżywienia 
w W arszaw ie  i t. p.

Karnety na Święto W arszaw y", z 
k tórego dochód  przeznaczony jest na 
rzecz pow odzian, można nabywać we 
Lwowie w O kręgu  W ojew ódzk im  
p rzy  ul. Podlewskiego 1 (teł. 85*00) i 
w O bw odach  Miejskich, a na prowin* 
cji we wszystkich O bw odach  LO PP. 
(w starostwach) i Kołach Aliejsco* 
wych.

Pociąg popularny do Jaremcza, M b  
kuliczyna i W orochty. Lw. W oj.  Ko* 
mitet pomocy ofiarom powodzi, orga* 
nizuje wycieczkę pociągiem popular* 
nym do D ory , Jaremcza, M ikuliczyna, 
T atarow a i W oroch ty .  Pociąg ten od* 
jedzie ze Lwowa w sobotę, 4 b. m. (a 
nie jak  doniesiono w p ią tek) o godzi* 
nie 16‘03, przyjazd do W o ro c h ty  2P07. 
W y ja z d  z W o ro c h ty  w  niedzielę 5 b. 
m. o godz. 18‘40, p rzyjazd do Lwowa 
o 23*18. Karty  uczestnictwa po 10 zł. 
80 gr. do nabycia w biurach O rbis  i 
P, T. 4 .  p rzy  ul. A kademickiej 23. Do* 
chód przeznaczony na pomoc powo* 
dzian.

Dnia 5 sierpnia do Tuchli. Pociąg po 
pu la rny  do miejscowości nad  Oporem , 
mianowicie do S ynow ódzka  W y in e g o  
Skolego, H rebenow a  i t. p., odjedzie 
ze Lwowa o godzinie 6*16, wróci o go* 
dżinie 23. Karty uczestnictwa w cenie 
6 złotych do nabycia w biurach Orbi* 
su i W ag o n s  Lits Cook.

Kurs przygotow aw czy dla nowo* 
wstępujących na Politechnikę Iwo* 
wską. O b w ó d  Politechniki Lwowsk. 
Legjonu M łodych, u rządza kurs przy 
gotowawczy dla nowowstępujących na 
Politechnikę Lwowską. Początek kur* 
su 24 sierpnia b. r. oplata  po 10 zł. od 
przedmiotu. Zgłoszenia w Legjonie 
M łodych  we Lwowie, ul. Piłsudskiego 
11, I. p. codziennie od  godz. 19 do 20*30

Temperatura we Lwowie, wynosiła  
dziś o godz. 7 rano 4-12*0 ciśn. atm. 
730*40 O godz. 13 temp. 4-24*6, ciśr.. 
atm. 730*92. W czoraj wieczorem o g. 
21 temp. 4-20*1 ciśn. atm. 729*19.

•»" tj:

N ieszczęśliw y wypadek. U b. nocy 
na dworcu Podzamcze w  chwili, gdy 
pociąg osobow y zdążający w kierunku  
T arnopo la  był już w biegu usiłował 
wskoczyć do  jednego z w agonów  
E dw ard  Kaliszka (K ró tka  8). Kaliszka 
uderzył głową o żelazny słup, w skutek 
czego doznał licznych obrażeń na gło* 
wie. Przewieziono go do  szpitala.

W łam anie. N ieznani włamywacze 
skradli z mieszkania B. W allachowej 
(Lubom irsk ich  8) garderobę, oraz bie* 
liznę wart. 1.000 zł.

Awantura w restauracji. Kapuściak 
Jan (Kr. Leszczyńskiego 31) przyby ł w 
stanie podpitym  do restauracji Siisma 
n a  (B ogdanów ka  2), gdzie wszczął 
awanturę  i wybił szyby.

Napad bandycki. N a  m ałżonków 
Jaworskich  ze Z b o ro w a  jadących dziś 
około  godz. 2 nad ranem furm anką do

Lwowa, napadło  dw u osobników . W o  
bec oporu , jeden z napastn ików  za* 
dał Jaworskiem u cios nożem w bok, 
poczem zbiegł.

Z K R A J U .
W ycieczka działaczy am eryk. Do

W arszaw y  przyby ła  wycieczka publi* 
cystów, profesorów  i społecznych 
działaczy am erykańskich, pod  kiero* 
wnictwem dr. Sherw ooda Etti, znane* 
go filantropa, odbyw ających  podróż  
po Europie, celem zapoznania  się z 
p roblem am i kra jów  europejskich. W y  
cieczka p rzybyła  do Polski na zapro* 
szenie polskiej Y M C A .

W p ływ y  z Pożyczki Nar. W p ły w y  
z Pożyczki N ar .  w ynoszą  na dzień 31 
lipca b. r. włącznie, kw otę  318,009.643 
zł. 3 JV pływ  z 10  r a t y  w y n o s i  11 ,887 .522  
zł.

Huragan w  Przemyskiem. W czoraj 
w  późnych godzinach wieczornych 
przeszła nad Przemyślem huraganow a 
burza  z piorunami. M. in. jeden z pio* 
runów  uderzył w drzew o w  ogrodzie 
przy  ul. Mickiewicza w  samem cen* 
trum  miasta. Równocześnie spadł w 
mieście i południow ej części pow iatu  
grad wielkości orzecha, wyrządzając 
wielkie szkody

Za w spółudział w  morderstwie. W  
Krakowie rozpoczął się w  sądzie kar* 
nym  proces przeciwko Stan. Bobrzec* 
kiemu, bra tu  W ł. Bobrzeckiego i tow. 
w  związku z morderstwem , dokona* 
nem na osobie G arncarzów ny  w mie* 
szkaniu dr, Niissenfelda. St. Bobrzecki, 
oskarżony Jest o u trudnian ie  postępo* 
wania karnego przeciwko mordercom, 
ukryw anie  ś rodków  dow odow ych  a w 
szczególności paczki, k tó ra  posłużyła 
sprawcom, jako  pretekst dostania  się 
do mieszkania.

Ofiary pow odzi. Z W is ło k a  pod 
Łańcutem w yłow iono zwłoki kobiety
0 nieustalonem narazie nazwisku. Ró* 
wnież z Bugu obok  Sokala w y doby to  
trupa  jakiejś nieznanej kobiety.

ZE ŚWIATA.
M inistrow ie b elg ijscy  na p ow odzian . Pre

mjer belg i jsk i  B ro q u ev il le  z aw iad o m ił  bel* 
gijski obyw ate lsk i  k om ite t  n ies ienia  porno* 
cy o f iarom  p o w o d z i  w Polsce, że p o  wczo* 
rajszem p o s ie d ze n iu  r a d y  m in is t ró w  mini* 
strowie  be lgijscy urządzil i  p o ś r ó d  siebie 
sk ładkę  na rzecz o f iar  p o w o d z i  w  Polsce
1 o d p o w ie d n ią  sumę przekaza l i  kom ite tow i.

S tan  konsula Z byszew sk iego . K o n su l  gen.
dr. Z byszew sk i ,  k tó ry  uległ ka tas t ro f ie  sa* 
m o c h o d o w e j ,  p o d d a n y  zosta ł  prześwietlę* 
niu, k tó re  w y k a za ło  z łam anie  k o lan a ,  lok* 
cia, b io d ra  i łopatk i .  Ż y c iu  kons .  Z b y sz e w  
skiego n iebezp ieczeńs tw o  nie zagraża ,  l e c i  
k u rac ja  p o t rw a  ki lka  miesięcy. Dr.  Zby* 
szewski, k tó ry  jechał  sam o ch o d e m  z Chica* 
go do  N .  Jo rk u ,  sk ą d  miał o d p ły n ą ć  w  so* 
bo tę  d o  kra ju ,  na  p rze jeżdz ie  k o le jo w y m  
dosta ł  się p o d  e lek trow ód .

Polski jacht w K łajpedzie. D o  p o r tu  kłaj  
pedzk ieg o  m usiał  zaw inąć  w sku tek  zepsu* 
cia się silnika po lsk i  jach t  „ M o h o r t" .  Zało*

gę z a t rzy m a n o  na w y b rz eż u ,  poczem  d op ie  
ro  późnie j  z ez w o lo n o  jej zwiedzić  miasto 
w  tow arzy s tw ie  agenta  policji,  a następnie  
n a w e t  bez niego. W sk u te k  n iepom yślne j  
a tm osfe ry ,  w  żeg ludze  jach tu  d o  L ibaw y 
n as tąp i  k i lk u d n io w a  p rzerw a .

P o w ó d ź  na Kore i .  W  p o w o d z i  na  Korei 
zg inę ło  350 osób .  12.000 d o m ó w  jest unie* 
s ionych ,  53 d o m y  za to n ę ły .  S tra ty  wyno* 
szą 30 m i l jo n ó w  jen.

R ozruchy w Filadelfji. G d y  po l ic jan t  
chciał a resz tow ać  p ew n ą  m u rzy n k ę ,  w o* 
b ro n ie  jej stanęli  inni m u rzy n i ,  k tó ry ch  ze* 
b ra ło  się 4 tysiące.  P r z y b y ło  300 policjan* 
tó w  i zaczęła się fo rm a ln a  walka  na  kamie 
nie.  60 m u rz y n ó w  a re sz to w an o .  W ie lu  po* 
lic jantów  m usiano  odw ieźć  do  szpitala.

T E L E G R A M Y .
PREM JER K O Z Ł O W SK I  

U  P R E Z Y D E N T A  RZPLITEJ.

W arsz a w a ,  5. \ I I I .  P. P rez y d en t  Rzplitej  
p rzy ją ł  wczora j  p rem . K oz łow sk iego ,  któ* 
ry go in fo rm o w a ł  o b ieżących  p racach  
rządu .

K O M U N IK A T  LITEW SK I O P O B Y C IE  
PO L SK IC H  D Z IA Ł A C Z Y  N A  LITW IE.

Ryga,  3. VIII. (P A T ) .  Z  K o w n a  d o n o sz ą :  
Lit. A g .  Tel.  og łasza  k o m u n ik a t  w związku  
z p o g ło sk am i p ra so w em i:  M in. M u h ls te in
w yjecha ł  z K o w n a  nie p rzez  g ranicę  po lsko  
l i tewską ,  lecz przez  K ła jpedę .  Przez  prezy* 
den ta  rep u b lik i  p rzy ję ty  nie by l  i o taką 
a u d je n c ję  nie prosił .  M in. .Muhlstein przy* 
b y ł  na Litwę w sp raw ie  Ż y d ó w  palestyń* 
skich. Z ło ż y ł  g rzecznośc iow ą  w izytę  min. 
L ozora j t isow i .  D o ty c h cz as  o d  Polski,  o* 
p rócz  zapew nien ia  o p rz y ja zn y c h  stosun* 
kach, nie o t rzy m al iśm y  żadne j  p ropozyc j i  
co d o  o m aw ian ia  m eri tum  k o n f l ik tu  litew. 
sko*polskiego. A n i  p rz y ja z d  min. Miihls te i 
na,  ani innych  po lsk ich  dzia łaczy ,  n i e  d a ł  
p o d s t a w  — ośw iadcza  agencja  — do  p rz y  
puszczen ia ,  że Po lska  zaczęła  rozum ieć  sta 
n o w isk o  litewskie w k a r d y n a ln e m  zagadnie  
n iu  wileńskiem.

K O N FE R E N C JE  D Z IE N N IK A R Z Y  
Z  PO LSK I I A M E R Y K I.

W arszaw a, 3. VIII. (PAT). W  sali sej*
m o w e j o d b y ła  s ię w s p ó ln a  k o n fe r e n c j i

Z w iąz k u  D z ie n n ik a rz y  Rz. P. i p r z e d s t a w  
cieli S y n d y k a tu  Po lsk ich  D z ie n n ik a rz y  w 
A m ery ce .  Z agaił  ko n fe ren c ję  prez.  red .  
Śc ie iyńsk r ,  p o w o łu ją c  d o  p re z y d ju m  p rez .  
Sy n d .  D z ienn ik .  Pol.  w  A m .  red . Przydał* 
ka, red. Liljena (A m e ry k a )  i red .  W ierzyń* 
skiego (W arsz a w a) .  R efera t  in fo rm a cy jn y m  
Z w iąz k u  w ygłos i ł  red .  Zalesk i ,  po czem  red. 
P rz y d a te k  z aw iad o m ił  o b ecn y ch ,  że S y n d y  
ka t  p rag n ąc  wejść w jak  najściśle jszy  kon* 
tak t  ze związkiem, zgłasza  d o  n iego  akces. 
R ed .  W ie rzy ń sk i  n as tępn ie  p o w i ta ł  dzień* 
n ik a rz y  z A m e ry k i ,  już  nie j ak o  gości, lecz 
ja k o  kolegów* p ra cy  we w sp ó ln y m  wysiłku  
d la  d o b r a  Polski.  N a  zakończen ie  prztm ó* 
wił red. p rez.  Sc ieżyński ,  zaw iadam ia jąc ,  
że sp ra w a  zg łoszo n eg o  akcesu  zos tan ie  o* 
s ta tecznie  z a d e c y d o w a n a  we w rześn iu  na  
p o s ie d ze n iu  z a rz ąd u  Z w . D z ien n ik a rz y  Rz. 
Po lsk ie j .  C e n z o r  Z w . P o la k ó w  p. Św ietlik  
w ręczy ł  dziś p rz e d p o łu d n ie m  marsz.  Swi* 
ta lsk iem u  o d z n ak ę  I. k lasy  k rzy ża  legji ho* 
n o ro w e j  Z w . N a r .  P o la k ó w  w  A m eryce .

LITEW SK I M IN . SP R A W  Z A G R .
W  M O SK W IE.

M oskw a, 3. V III .  (P A T ) .  L u d o w y  kom . 
sp raw  zagr.  L itw inow, w y d a ł  o b ia d  na 
cześć baw iącego  w  M oskw ie  l itewskiego mi 
n is tra  sp ra w  z ag ran icznych  L ozora jt isa .  W  
śn ia d an iu  wzięli udz ia ł  c z łonkow ie  rządu ,  
p o se ł  l i tewski B atrusza j t is  i p o se ł  sowiec* 
ki w  Kow nie .

M in. Lozorajtis b y ł przyjęty przez prez. 
K alinina, poczem  podejm ow ał go prem. 
M o ło to w . P o p o łu d n iu  konferow ał z Litwi
now em .

W Y G R A N E  PO Ż Y C Z K I' 
B U D O W L A N E J.

W  dniu  1 b. m. odby ło  się losowa* 
nie 3 proc. premjowej pożyczki budo* 
wlanej. Premje padły  na następujące 
num ery:

250.000 zł. na nr. 577895.
50.000 zł. na  nr, 417779.
10.000 zł. na nr. 375851, 429250, 

996570, 874325, 157288, 74391, 711881, 
149775, 532452, 10852 i szereg premij 
po 1.000 zł.



O  A Z  1:1 A L W O W S K A  nr. 1S4 z dnia 4 sierpnia 1934.

Giełda z  dnia 3 sierpnia.
W A R S Z A W A  -  G IE Ł D A  P IE N IĘ Ż N A .

D ew izy : 124.30, G d a ń s k  172.53, H o la n -  
d i a 355.10, L o n d y n  26.64, N .  J o r k  kabel  
5.28 1 2  Pa ry ż  34.90. Praga  21.9S, Szwaj* 
carja 172 67. Sz to k h o lm  137.52, W io c h y  
45.42 Berlin  205.90. Papiery państw ow e: 
5 proc.  p aź .  b u d o w l .  44 1/4—44.15, 5 proc. 
k o n w c is .  £3.15, 5 p roc .  kole j .  5S 1 >'4, 4 proc.  
d o la r .  53. 7 p roc .  stabiliz.  67 .63—67. 3/4.
A kcje: B a n k  Polski  87—86 1/2, L ilpop  9.58, 
S ta rachow ice  10.75. D o la r  w obroc ie  p r y ­
w a tn y m  w W arszaw ie  5.27 3/4.

L W Ó W  -  G IE Ł D A  P IE N IĘ Ż N A .
Z as tó j  w o b ro tach .  D o la r  w o b ro tac h  

p r y w a tn y c h  zl. 5.27 1/2.

L W Ó W  -  G IE Ł D A  Z B O Z O W A .
N a C e tIdz ie  o b r o ty  w pszenicy , życie 1 

jęczm ien iu  p o  cenach w  ram ach  d o ty c h c z a ­
so w y ch  n o to w a ń .  N a o g ó l  sy tuac ja  bez zmia 
ny. T e n d e n c ja  u trzy m an a ,  u sposob ien ie
o ży w io n e .

ZESZYTY SZK O LNE.
W strzym anie  w prow adzenia  w  ży* 

cie zarządzenia o normalizacji zeszy* 
tów  szkolnych, nastąpiło  z tego powo* 
du, iż nie wszystkie p u n k ty  tego za* 
rządzenia mogły być urzeczywistnio* 
ne w roku  bież. Normalizacja zeszy* 
tów, pozostała jednak  w mocy i znor* 
m alizow sne zeszyty będą w szkołach 
używane. M inisterstw o w yznań reli* 

gijnych i oświecenia publicznego roze* 
słało okólnik , k tó ry  zalecił używanie 
tych zeszytów w szkołach. O kó ln ik  
ten zaleca jednocześnie używanie  ze* 
szytów w najlepszym gatunku , a zeszy 
tami takimi są właśnie zeszyty znor* 
malizc -Y.-.ne, w ykonane  w myśl zarzą* 
dzenia o  normalizacji. Każda kartka  
tych zeszytów jest zaopatrzona w wo> 
dny znak z inicjałami P. N . U . (poi* 
ska n e m a  u rzędow a) i w napis „ze* 
szyt szkolny". Ceny zeszytów zostały 
obniżone.

N O W E  PRZEPISY.
Min. spraw wewn. zarządziło, że na 

urządzenie huśtawek, panoram , siło* 
mierzy, aparatów zręczności, potrze* 
bne ies* zezwolenie odnośnego staro* 
stwa. Również starostwa, udzielają ze* 
zwolen r.a ustawienie lunet i te lesko­
pów do  oglądania planet.

CAFE C L U B  W  W A R SZ A W IE .
Obecnie w W arszaw ie  najmodniej* 

szym T ka łem  jest Cafe Club, wytwór* 
na kaw iarnia  na rogu Aleji Jerozolim* 
skich i nowego Światu, naprzeciw no* 
wego gmachu Banku G ospodars tw a  
Krajowego. Niskie ceny, uprzejma 
obsługa, orkiestra grająca ostatnie 
nowości k rajow e i zagraniczne — 
w szystko  to sprawia, że Cafe C lub 
stal się miejscem spo tkań  najwytwor* 
niejszego tow arzystw a stolicy.

Tańczący mogą czas spędzić w Tea* 
Roomie, gdzie mieści się dancing to* 
w arzyski. Taras pozwala gościom prze* 
byw ać  na świeżem pow ietrzu  w cza* 
sie u r d ó w .  J

Odezwa Prezydenta m. Lwowa.
Obywatele!
Lwów, ko lebka  polskich organiza* 

cyj wojskowych, weźmie udział w ra* 
dosnej 20*tej rocznicy w ymarszu w bój 
o wolność Polski pierwszych oddzia* 
łów  zbrojnych pod  wodzą Józefa Pił* 
sudskiego.

W szyscy  mieszkacy Lwowa będą 
uczestnikami obchodów  urządzanych 
w  dniach wielkiej rocznicy t. j. 4, 5 i 6 
sierpnia b. r. — a odświętny i s tro jny  
w ygląd miasta będzie w idom ym  zna* 
kiem czci i wdzięczności dla bojowni* 
ków  o Niepodległość Państwa Pol* 

skiego.
W  roku  bieżącym przypada powyz* 

sza uroczystość w czasie, gdy straszna 
klęska powodzi nawiedziła  nasze zie* 
mie po łudn iow o * wschodnie. W ysiłek  
całego społeczeństwa idzie obecnie w 
k ie runku  niesienia pom ocy olbrzymim

rzeszom pow odzian. Z  tych wzglę* 
dów  w bieżącym roku  w ramach przy* 
jętych dorocznym  zwyczajem uroczy* 
stości, odbędzie  się ogólna zbiórka 
uliczna, z której dochód  przeznaczony 
będzie w całości na rzecz ofiar po* 
wodzi.

Niechaj każdy  z mieszkaców Lwo* 
wa choćby najskrom niejszą ofiarą zło 
żoną w dniach wielkiej rocznicy, 
przyczyni się do  złagodzenia choć w 
części rozm iarów  potw ornej kata* 
strofy.

?- * *
Zarząd i K om enda Pow iatu  Lwów* 

miasto Z. S. wzywa swych członków i 
sym patyków , by  jak najliczniej wzięli 
udział w uroczystościach 20 lecia wy* 
marszu kadrów ki oraz Święta organi* 
zacyjnego Z. S., k tóre  odbędą się 4 i 
5 sierpnia b. r.

gmin, oznaczają ilość dotychczaso* 
w ych gmin jedno wioskowych, wcho* 
dzących w skład nowych gmin zbioro* 
wych.

N o w e  gm iny zb io ro w e
na terenie w o je w ó d z t w a  lw o w s k ie g o .

M inisterstwo spraw  wewnętrznych, 
u tw orzyło  na podstawie us taw y samo 
rządowej następujące gminy zbiorowe 
na terenie w ojew ództw a lwowskiego.

Pow ia t bóbrecki, gmin 10: Podho* 
rodyszcze (10), Stare Sioło (5). Chlebo 
wice W iek ie  (6), Bobrka  (9). Sokołów' 
ka (12), Strzeliska N ow e (13), Ostrów 
(11), Brzozdowce (9), C h o d o ró w  (9)
i Botniki (8).

Powiat brzeżański: gmin 7: D y n ó w  
(9), N ozdrzec  (9), D ydn ia  (13), Gra* 
bowica Starzeńska (6), Haczów' (8), 
D om aradz  (7) i Przysietnica (3).

Pow iat dob ro m ilsk i : gmin 11: Bir* 
cza (19), Bąkowice (5), Dobrom il (13), 
Krościenko (9), Kuźmina (7), N ow e  
M iasto (11), N ow osió łk i D y d y ń sk ie
(8), Rybotycze (10), Starzawa (11), 
W o j tk o w a  (6) i Ł ohatyn  (6).

Powuat d rohobyck i:  gmin 12: Ho* 
rucko (7), Medenice (7), N e u d o r f  (6), 
Rvchcice (7), Stebnik (8), Truskawiec
(1), Derezyce (5), Schodnica (1), Kro* 
p iw nik  N o w y  (6), P odbóż  (10), Lisz* 
nia  (8) i D o brow lany  (S).

Pow iat gródecki, gmin 8: Lubień
W ielk i  (16), R odatycze (10), Białogó* 
ra (13), D om ażyr  (11), W iszenka  (5), 
Mszana (6), Łozina (4) i Stawczany (3)

Pow iat jarosławski- gmin 8: Bruch* 
nal (9), Gnojn ice  (6), N ahaczów  (9), 
O żomla Mała (7), Szkło (8), W ielkie  
Oczy (13), W ie rzb iany  (5) i Szutowa
9).

Pow iat krośnieński, gmin 11: Chor* 
k ó w k a  (13), Frysz tak  (14), Iwonicz 

(3), Jedlicze (15), Korczyna (S), Miej* 
sce Piastowe (10), N ado le  (12), O drzy  
koń  (10), Polany (5), Tylawa (7) i 
W iśn iow a (14).

Pow iat lwowski, gmin 14: Bilka
Szlacecka (7), Brzuchowice (13), Czer 
kasy (7), C zyszki (8), D aw idów  (9), 
Jaryczów Stary 8, Krasów (10), Krzy*

wice (3), M alechów (11), N aw arja
(14), O s trów  (16), Prusy  (4), Sokolni* 
ki (7) i Z im na W o d a  (7).

Pow iat mościcki, gmin 7: Mościska 
(16), H u szak ó w  (12), M alnów  (6), 
Pnikut (12), Sądowa W isznia  (9), Dy* 
diatycze 10) i Twierdza (11).

Powiat przemyski, gmin 13: Dubiec* 
ko (11), Krzywcza (11), K uńkow ice
(7), Orzechowice (11), Żurawica (6), 
M edyka  (2), S tubno (12), Popowice
(15), Miżeniec (12), H erm anow ice  (23) 
Olszany (5), Pralkow ce (7) i Niżan* 
kowice (1).

Pow iat przeworski, gmin 5: Marko* 
wa (5), M onasterz  (8), Kańczuga (11). 
Przewors (12), Tryńcza (9).

Pow iat rawski, gmin 11: Brucken*
thal (9), Hujcze (5), M agierów  (9), Lu 
bycza Królewska (7), Potylicz (8), Sie* 
dliska (6), T arnoszyn  (10), W ierzbica
(8), W rób laczyn  (6), K am ionka Wo* 
loska (1) i Bełżec (1).

Powiat rudecki, gmin 6: Kupnowice 
N o w e  (14), Koniuszki Siemianowskie 
( ( 8 ) ,  Poborcę  (10), Podzwierzyniee
(13), K om arno  (11) i H o szan y  (12). 

Pow ia t rzeszowski, gmin 11: Glo*
gów  (9), T rzebow nisko  (11), Świlcza
(11), Racławówka (11), Słocina (9), 

Tyczyn (9), H yżne  (11), Błażowa (6), 
Cudziec (10), S trzyżów (11) i Nieby* 
lec (11).

Pow iat samborski, gmin 13: Barań* 
czyce (11). Biskowice (7), Błażów (9), 
D o ro żó w  (9), D ub lan y  (5), Felsztyn
(9). H orodyszcze  (9), K alinów  (10), 
Bylice (9), Sam bor (10, Stary Sam bor
(14), Sąsiadowice (1) i Stara Sól (1). 

Powiat sokalski, gmin 8: Bełz (20),
C h o ro b ró w  (14), K rys tynopo l (12), 

Korczyn (10), Parchacz (5), Skomoro* 
chy (10), T ar taków  miasto (15) i Wa* 
ręż miasto (15).

Liczby zamieszczone obok  nazw

P r o g r a m  r a d io w y .
Piątek, 3 sierpnia.

L w ów . G o d z in a  16: M u z y k a  lckRa.
G o d z .  17: A u d y c ja  dla chorych  i k o n ­
cert. 17.30: Recital  śp iewaczy.  13: R e p o r ­
taż. 1S.15: M u z y k a  lekka.  1S.45: P o g a d a n ­
ka. 18.55: K o m u n ik a t  VI.  O k rę g u  Z w  Strze 
leckiego. 19.15: Rozmaitości .  19.30- M u z y ­
ka sa lo n o w a  (p ły ty ) .  19.50: W iad o m o śc i  
sp o r to w e .  20: Myśli  w y b ran e .  20.02: S k rzy ń  
ka pocz tow a  techn iczna.  20.12: K o n cer t
sym fo n iczn y .  2 1 : D z ienn ik  w ieczorny .  21.10 
O d c z y t .  21.20: Da lczy  ciąg koncertu .  22: 
Fe lje ton .  22.15: P ły ty .  23.05—23.10: Po lacy  
z zagran icy ,  uczestn icy  Z jazd u ,  p rzem aw ia ­
ją d o  sw ych ro d z in  na  obczyźnie .

S ob o ta , 4 sierpnia .
L w ów . G o d z .  6.30—7.25: A u d y c ja  Po*

ran n a .  10: LTroczystości  p ow itan ia  uczestn i­
k ó w  M arszu  P ierwszej  K ad ro w e j  p rzez  m.a 
sto  K raków .  11.30— 11.57: U ro czy s te  pośw ię  
cenie d o m u  im. M arsza łk a  Józefa  P i ł su d ­
skiego w Oleandr- .ch ,  15..'/': Sygna ł  czasu. 
12.0: P rzeg ląd  Prasy . 12.10: M u z y k a  lekka. 
13: D z ien n ik  p o łu d n io w y .  13.05: P ły ty .
14: W ia d o m o śc i  o eksporcie  po lsk im . 16: 
K o n cer t  o rk ies try  wiejskie j.  17: A u d e c ja
d la  dzieci.  17.25: M u z y k a  jazzow a.  17.50: 
P ły ty .  1S: N a b o ż e ń s tw o  z Ostrej  Bramy. 
19: Rozm aitości .  19.15: Pły ty .  19.50: W ia ­
d om ośc i  sp o r to w e .  20: K o n cer t  Chopinów * 
ski. 20.30: P ły ty .  21.02: D z ien n ik  w ieczor­
ny .  21.12 M u z y k a  lekka .  22: P o g ad an k a
a k tu a ln a .  22.10: A u d y c ja  reg jona lna .  23.05: 
P o lacy  z zag ran icy  uczestn icy  Z ja zd u  prze  
m aw ia ją  d o  rodz in  sw oich  na obczyźn ie .  
23.10—24: M u z y k a  taneczna .

Sport i Wychowanie Fizyczne
Igrzyska P o lak ów  z Zagranicy. W  2 dniu

ig rzysk  sp o r to w y c h  P o la k ó w  z zagran icy  i 
G d a ń sk a ,  ro zeg ra n o  dalsze  eliminacje. P i ł ­
ka  n o ż n a .  M ecz  e lim inacy jny  R u m u n ja — 
F ia n c ja  1:0, N ie m c y —G d a ń s k  2:1 (2:1),  
C z ec h o s ło w a c ja —A u s tr j a  S:0 (4.0). D o ­
ty chczasow a  p u n k tac ja :  1) St. J e d n .  137
pkt.,  2) N ie m c y  17 k p t„  3) C zech o s ło w ac ja  
14 pkt.,  4) G d a ń s k  13 pkt.,  5) Ł o tw a 10 
pkt., 6) Franc ja  3 pkt.,  7) R u m u n ja  2 pkt.

P o g o ń —H asm onea 3:2. N a  bo isku  C y t a ­
deli  o d b y ł  się w czora j  mecz p i łka rsk i ,  w  
k tó ry m  P o g o ń  p o k o n a ła  H a sm o n c ę  3:2 
(2:2) .  D o c h ó d  p rz ez n ac zo n o  na rzecz po* 
w odzian.

G arbarnia—P ogoń. Z a w o d y  p o w y ż sz e  
ro zeg ran e  z o s tan ą  w n a jb l iższą  n iedzielę  o  
g odz .  17 na b o i sk u  Pogon i .

M istrz P alestyn y  w e L w ow ie. W  n a jb l iż ­
szą  śro d ę ,  tj. S bm.,  o g o d z .  17.30, odbę* 
dz ie  się we Lwowie  sensacy jne  spo tkan ie  
m iędzy m istrzem  P a les ty n y  „ H ap o e l"  a l i ­
g o w ą  d r u ż y n ą  Pogoni .

Z aw od y  pływ ackie. W  niedz ie lę  5' bm. 
o d b ę d ą  się na  Ż elazne j  W o d z ie  z a w o d y  pły  
wackie ,  z k tó ry ch  d o c h ó d  p rzez n ac zo n y  
zostan ie  na  rzecz p o w o d z ian .

P O Z N A Ć  I U K O C H A C  M ORZE -  
N A U C Z Y  L IG A  M O RSK A I KO* 
L O N JA L N A  W  O B O Z A C H  N A D *  

M O RSK ICH .

G E O R G  O V E N  BAXTER. 4

T A J E M N I C Z Y  S Z E P T .
(C iąg  dalszy.)

Posuwał się więc znow u w górę, lecz już bez 
nadzrei, gdyż ręce w przegubach i łokciach zesłabły 
mu tak, że z trudem  czepiał się skały, czując, że siły 
go opuszczają. W zd ry g a ł  się za każdym  razem, gdy  
musiał podnieść się wyżej, Przepełzał jednakże wię* 
cej niż połow ę przestrzeni, dzielącej go od wierz* 
chołka, k iedy  nagle w ydarzy ła  się katastrofa. Z  pod  
jego prawej nogi obsunął się kamień i spadł z łos* 
ko tem  w  dół. A  właśnie teraz należało się śpieszyć, 
Bo już nieznaczna odległość dzieliła go od szczytu 
u rwiska i w ystarczyłoby kilka śmiałych ruchów, by  
si? znaleźć w bezpiecznem schronieniu.

O panow ał go strach. W isiał na drżących rękach 
a w zawiasach czul n iepokojący  skurcz. Przerażenie 
tam owało mu oddech, począł się dusić i z trudem 
łapać powietrze.

^ t e m  coś ciężkiego przeleciało tuż obok  jego 
tw arzy i ostry  odłam ek skały uderzył go w policzek, 

wiwszy w  ciele aż do  kości. Sprawiało mu to ból 
em dotkliwszy, iż nie mial wolnej ręki, aby móc
yjąć odłamek. H u k  strzału odbił się echem po 

górze.
st Jakby  na skinienie czarodziejskiej laski znikł 

ac i minęło osłabienie. Borgen z nad ludzką szyb* 
T ak ”1?, ? r2erzuca} si? teraz z jednej ręki na drugą- 
s-ie -  U , PeWny,. s‘,cBie i swych sił, że nawet huśtał 
2 dołu °  U na ’ aW  udarem nić cel strzelcom

szystkie karab iny  szczękały jednocześnie.

W alczyli oni z dw om a przeszkodami: popierwsze, 
usiłując trafić w ciemna postać pełznącą po ciemnem 
tle skal, musieli spoglądać w górę, skąd  bila oślepia* 
jąca jasność nieba, p o d r u g i e ,  widząc, że zbieg był 
już blisko osiągnięcia wierzchołka, za k tó rym  mógł* 
by  się bezpiecznie ukryć, starali się z gorączkowym  
pośpiechem przygwoździć go kulą, co zmusiłoby go 
do rozłożenia rąk i runięcia n a w z ra k  w przestrzeń. 
Staczając się ze zbocza zwaliłby się bez życia do ich 
stóp.

Znaczyli więc kamienną powierzchnię śladami 
setek kul, lecz Lew Borgen podciągnął się do krawę* 
dzi urwiska, przerzucił nogi i znalazł się w bezpie* 
cznem miejscu. Teraz dopiero w ykona ł ob ró t  w tył 
i mrucząc przekleństwa wycelował w ich stronę re* 
wolwer. N ie  był dobrym  strzelcem, ale jedna kula 
p rzypadk iem  trafiła któregoś ze ścigających w nogę, 
przedziurawiając mu bu t naskróś. R anny  zaczął ska* 
kać na jednej nodze, jęcząc z bolu. To rozprężyło 
nerw y Lew Borgena Koziołkował po ziemi i krzyczał 
z radości, póki nie odczuł ostrego bólu w policzku. 
W sta ł,  wyciągnął z ciała od łam ek kamienia, przez 
chwilę patrzał z zaciekawieniem na zaczerwieniony 
jego koniuszek, począł zaczął się zastanawiać nad 
oczekującem go zadaniem.

Przedewszystkiem powinien jaknajprędzej do* 
trzeć do miejscowości, gdzieby mógł zdobyć konia  
i siodło. M usi ukraść konia, bo  jest przecież ban* 
krutem!

Zamyślił się i zacisnął dłonie. Tak niedawno 
| temu posiadał małą fortunę, a teraz zm uszony jest 
i kraść. To była jedna rzecz, k tórą  przysiągł sobie 

n igdy  nie uczynić — wolałby raczej zamordować 
I człowieka.

— D o  licha! w ykrzyknął,  wyciągając w górę dłu* 
gie ręce, ja nie będę krad ł  koni. N iech mnie złapią 
i powieszą, ale nie zniżę się do tego!

Decyzja ta napełniła  go poczuciem mocy i odwa* 
gi. Stąpał dużemi krokam i naprzód, schodząc w ciem* 
nościach zapadającej nocy w pustynię, k tó ra  rozpo* 
ścierała się pod  nim już pogrążona w mrokach, choć 
wierzchołki gór jeszcze były  oświetlone ostatnieini 
blaskami dnia.

W y d o s ta ł  się w  dolinę pokry tą  falistemi pagór* 
kami i między wzgórzami natrafił na fermę. Po 
krótkiem  b łąkan iu  się odnalazł szopę, gdzie prze* 
chow yw ano siodła, dostrzegł nawet w świetle gwiazd 
wysokiego wałacha, k tó ry  mu bardzo  przypad ł do 
gustu. Lew Borgen nie chciał jednak  łamać przysię* 
gi. Z daw ało  mu się, że zawarł um owę z losem, 
szczęściem, czy Bogiem — jakkolw iek  się nazywa 
n adprzy rodzona  potęga, rządząca życiem — i że je* 
żeli pow strzym a się od kradzieży konia, los ocali go 
od  zagłady.

Z ad o w o lo n y  z siebie, wszedł cichaczem do  do* 
inu uk rad ł  sporo  zapasów żywności i nabojów, po* 
czem znikł w ciemnościach nocy.

Rozpalił niewielkie ognisko w zagłębieniu mię* 
dzy  dsviema skałami, ugotował kawy, zjadł chleba 
ze słoniną i u łożył się do  snu na piasku.

N ie  potrzebował budzika , bo  chociaż był naw pół 
żyw y z wyczerpania, wiedział doskonale , że podświa* 
d o m y  instynkt, k tó ry  nim kieruje zbudzi w razie 
zbliżającego się niebezpieczeństwa i że sam się 
ocknie, gdy nadejdzie czas do drogi.

(C . d. n.)
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Ogłoszenia urzędow e.
L IC Y T A C JE .

Ii. Km. 2469/54. E d y k t  i icy tacy jny .  D n ia  
10 s ie rpn ia  1934 o g odz .  12 w p o łu d n ie ,  
s p rz e d a m  w  d ro d z e  p ub l icznej  l icytacji  prz^ 
ul.  G ró d e ck ie j  65, 6 sz tuk  różnych m aszyn  
d o  szycia,  o c en io n y ch  n a  600 zł. N a jn iż sz a  
o fe rta  w ynos i  p o ło w ę  wartości  szacunko* 
wej .  P ow yższe  m aszy n y  og lądać  m ożn a  
w  d n iu  l icytac ji  o  ozn aczo n e j  wyżej  go* 
dżin ie .

K o m o rn ik  S ą d u  G ro d z k ie g o  m ie jsk iego  
k e w i r u  II.

Lw ów , dn ia  11 lipca 1934. 3925/K

I. Km. 1051/34. O b w ieszczen ie .  Komor'- 
n ik  S ą d u  g ro d z k ie g o  R e w iru  I. w Przemy* 
ś lu  p rz y  ul. D w o rsk ieg o  14a u rzęd u jąc y ,  
ogłasza ,  że dn ia  16 s ie rpn ia  1934 o godz .  
10 p rz e d p o ł .  w Przem y ś lu ,  ul.  Franciszkań* 
ska  35, o d b ę d z ie  się l icy tacy jna  sp rzed aż  
2 m aszy n  d o  h a f to w a n ia  L intz  E r k h a r t  Ber 
lin ,  u rząd z en ie  d o m o w e ,  o raz  2 p las^c -c  
d a m s k i e ' z  fu t rzan em i ko łn ie rzam i,  2 lichta* 
rze s reb rn e ,  1 za rz u tk a  m ęska,  o raz  1 pająic 
e lek try czn y ,  o cen ione  łącznie na zl. 610. 
S p rz e d a ć  się m ające  l icy tacy jn ie  w y ż  wy* 
m ien io n e  ruchom ości ,  og lądać  m o -n a  w 
d n iach  p o w sze d n ich  o d  godz .  10— 16 do  
d n ia  l icytac ji  na  m iejscu sp rzed aży .

K o m o rn ik  S ą d u  G r o d z k ie g o  R ew iru  ..
Przem yśl,  d n ia  1 s ie rpn ia  1934. 3 9 2 / /K

IX. Km. 1537/34. O b w ieszczen ie .  K o m o r  
n ik  S ą d u  g ro d z k ie g o  miejskiego we Lwo* 
wie re w iru  IX, z  siedzibą, u rz ę d o w ą  p rz y  
ul.  K o c h an o w sk ieg o  21, n a  zasadz ie  art.  
602 Kpc. obw ieszcza ,  że w d n iu  6. IX. 19j4 
o godz .  9 p rz e d p o ł .  o d b ę d z ie  się l icy tacja  
p u b l ic z n a  ruchom ości ,  n a leżących  do  dlu* | 
żn ik a  w lo k a lu  j eg o  ul.  M ik o ła ja  25 we 
L w ow ie  i w  m ieszk an iu  ul.  T c rc ja r sk a  10, 
o raz  w P a sa ż u  M iko lascha ,  sk ład a jący ch  
się z mebli ,  zegara  sza fk o w eg o ,  o b ra zó w ,  
b o c z k ó w  n a  łóżka ,  s to jak ó w ,  s ia tek ,  urny* 
wałek ,  szafek , łó że k  m e ta lo w y ch  i wiesza* 
del,  k tó re  m o żn a  o g ląd ać  w d n iu  l icytacji  
w m ie jscu  sp rz e d a ż y  wyżej  oznaczonymi.

K o m o r n ik  S ą d u  G r o d z k ie g o  m ie jsk iego  
R ew iru  IX.

L w ów , 23 l ipca  1934. 3918/K

IX. Km. 845/34. O bw ieszczen ie  o bcyta* 
cji ruchom ośc i .  K o m o rn ik  S ą d u  grodzkie* 
go  m ie jsk iego  w e  L w ow ie ,  re w iru  IX, Mie* 
czys ław  G ro s sm an ,  m ający  k an ce la r ję  we 
Lw ow ie  ul.  K o c h a n o w sk ie g o  N r .  21, na  
p o d s ta w ie  art.  602 Kpc. p o d a je  d o  publ icz  
nej w iadom ośc i ,  że dn ia  7 w rześn ia  1934 r.
0 g odz .  10 i p ó ł  w e  Lwowie ,  ul.  Zyblikie* 
wicza N r .  32, o d b ę d z ie  się l icy tacja  rucho* 
mości,  sk ła d a jąc y c h  się z  2 u b ra ń ,  b ie l izny,  
z u rząd z en ia  m ieszkania ,  o b ra zó w ,  zas taw y 
s reb rn e j ,  książek, o sz a co w a n y c h  na łączną  
sum ę zł. 4606 zl. R u c h o m o śc i  m ożna  oglą* 
dać  w d n iu  l icytac ji  w  m iejscu i czasie wy* 
żej oznaczo n y m .

K o m o rn ik  S ą d u  G ro d z k ie g o  miejskiego 
R e w iru  IX.

L w ów , 21 l ipca  1934. >919/K

I Km 2689/33. E d y k t  l icy tacy jny .  K o m o r  
n ik  S a d u  g ro d zk ieg o  zam iejskiego we Lwo 
wie Rew. 1- zaw iadam ia ,  ze dn ia  5 września 
1954 o g o d z in ie  10*tej o d b ę d z ie  się w Są* 
dzie  g ro d z k im  zam iejsk im  we Lwowie  p rz y  
ul. K ażm ierzow sk ie j  1. 34, w  b iu rze  N r .  IV, 
l icy tac ja  p o ło w y  rea ln o śc i  o b j  whL 799 
g m iny  B i lohorszcze  (parce la  b u d ó w  L.na 
Z d o m em  m ieszkalnym ).  W a r to ść  szacu n k o
wa w ra z  z p rzy n a ież n o śc iam i  5.6aU zl. Naj* 
n iższa  ofe rta  2.840 zł. P on iże j  na jn iższe j  o* 
fe r ty  sp rz ed a ż  nie nas tąp i .  W a r u n k i  hcęta* 
cyjne  i inne d o k u m e n ta  p rze jrzeć  m o żn a  u 
p o d p i s a n e g o  k o m o rn ik a .  ^ ,
S tan is ław  W o la ń sk i ,  K o m o rn ik  Kądu G r o d -  | 
k iego  zam iejskiego,  re w iru  I, ul.  Krasie* 

kich l l a ,  I. P.  _
Lwów, d n ia  18 l ipca  1934. 39-2  K

VI Km. 3571/33. O bw ieszczen ie  o licyta* 
cji n ie ruchom ośc i .  K o m o rn ik  S ą d u  grojJlz* 
kiego  we L wowie ,  R ew iru  VI. ,  W la d y - la w  
Łowicki ,  m ający  kance la r ję  we L wowie ,  uL 
M . R eja  1. 9, n a  p o d s ta w ie  art.  6 / 6  i 679 , 
Kpc. p o d a je  d o  pub l iczne j  w iadom ości ,  ze j 
d n ia  14 w rześn ia  1934 r., o go d z in ie  1130, 
w  Sa d - ie  g ro d z k im  m ie jskim  we Lwowie , 
w saii III d rzw i  N r .  7, o d b ę d z ie  się sprze  
d a ż  w  d ro d z e  p u b l ic z n eg o  p r z e ta rg u  nale* 
żacej do  d łu żn iczk i  T ere sy  z B arańsk ich  
N iedzie lsk ie j  we Lwowie ,  ul.  Łyc_axOwsk<
1 141, n ie ru c h o m o śc i :  27/48 c^ scł . :
170/1V, ks. gr.  gm. m. L w ow a, sk łada jące j  
się z  p b .  lkat .  3218/10 o  p o w ie rzc h n i  54} 
m. kw.,  n a  tej  1 b u d y n e k  m ieszkalny  par* 
t e r o w y  p o ło ż o n y  p rz y  ul. Ł yczaw ow sk ie j
1. orj 141- 27/48 części n ie ru ch o m o śc i  osza 
co w an e  zosta ły  na sum ę zł. 15.268 gr. 81, 
cena zaś  w y w o ła n ia  w y n o s i  zl. 11.444 gr. żb. 
P rz y s tę p u ją cy  d o  p rz e ta rg u  o b o w ią za n y  
■est z łożyć  ręko jm ię  w w y so k o śc i  z l.  1 .526  
gr  88. R ęko jm ię  n a leży  z łożyć  w gotowi* 
żnie  a lb o  w  tak ich  p ap ie rach  wartoscio* 
w y ch  b ą d ź  ks iążeczkach  w k ła d k o w y c h  m* 
s tv tucy j  w k tó ry ch  w o ln o  mieszcząc . u n d u  
, - t  m ało le tn ich .  P ap ie ry  w a r to śc io w e  przy* 
jęte b ę d ą  w  w ar to śc i  3/4 części ceny  gici* 
d o w e j .  P rz y  l icytacji  b ę d ą  zac h o w a n e  us*a 
w o w e  w a ru n k i  l icy tacy jne ,  o  ile doda tko*  
wem p u b l iczn em  obw ieszczen iem  nie b ędą  
p o d a n e  do  w ia d o m o śc i  w a ru n k i  odm ienne .  
P ra w a  o s ó b  trzecich  nie b ę d ą  p rz e sz k o d ą  
do  licytacji  i p rz y sąd z e n ia  w łasnośc i  na 
rzecz  n a b y w c y  b e z  zas trzeżeń ,  jeżeli  o so b y  
te p rz ed  ro zp o częc iem  p rz e ta rg u  nic ztozą 
d o w o d u ,  że w n io s ły  p o w ó d z tw o  _ o zwoi* 
n ien ie  n ie ru ch o m o śc i  lu b  jej części o d  egze 
kuc ji  i że u zy sk a ły  p o s ta n o w ien ie  wlasci* 
w e g o  Sąd u ,  nak azu jące  zaw ieszen ie  egze*

kucji .  W  c iągu osta tnic ii  d w ó ch  ty g o d n i  
p rz ed  licytacją  w o ln o  og lądać  nieruchu* 
m ość  w dni  p o w sze d n ie  o d  g o d z in y  8 do  
18, ak ta  zaś p o s tę p o w a n ia  eg zekucy jnego  
m ożn a  p rzeg ląd ać  w Sądzie  g ro d z k im  miej* 
sk im  we Lwowie, ul. Są d o w a  1. 7, sala 
N r .  III , d rzw i  7.

K o m o r n ik  S ą d u  G r o d z k ie g o  m ie jsk iego  
R ew iru  V I.

Lwów, 30 lipca 1934, 3900, K

Km. 823/34. E d y k t  l i c y t a c y jn y , ' o raz  we* 
zw an ie  d o  zg łoszen ia  w ierzy te lnośc i .  N a  
w niosek  W ero n ik i  Z en d w a lcw ic z  z W inn ik ,  
o d b ę d z ie  się d n ia  19 wrześn ia  1934, o godz .  
16 p rzed p o ł . ,  w Sądzie  g ro d z k im  w Winni* 
kach, w b iu rze  N r .  4, l icy tacja  realności 
p o ło żo n e j  w gm inie  ka tas t ra lne j  W innik i ,  
sk łada jące j  się z pb .  lk. 341/2, pgr.  Ik. 
2884/2, 2885/2 i 2887/4, w raz  z d o m em  mie* 
szka lnym , s tanow iące j  w łasność  d łużn iczk i  
Z o f j i  H o l jan .  W ar to ść  sz a cu n k o w a  w ynos i  
3.522 zł. 10 gr., n a jn iższa  oferta  2.348 zl. 
60 gr., ręko jm ia  352 zl. 21 gr., k tó rą  licy* 
t an t  p rz y s tęp u jąc y  do  p rz e ta rg u  p o w in ien  
z ło ży ć  w go to w iźn ic  a lb o  w tak ich  papie* 
rach  w a r to śc io w y ch  b ą d ź  książeczkach  
w k ła d k o w y c h  insty tuc j i ,  w k tó ry c h  w o ln o  
umieszczać fu n d u sz e  m ało le tn ich  z tern, że 
p a p ie ry  w ar to śc io w e  p rzy ję te  b ę d ą  w 3/4 
części g ie łdow ej .  Pon iże j  najn iższej  o fe rty  
sp rz ed a ż  nie nas tąp i .  P raw a  o só b  trzecich 
n ie  b ę d ą  p rz e sz k o d ą  do  licytacji  i przysą* 
d zen ia  w łasnośc i  na  rzecz n a b y w c y  bez 
zas trzeżeń ,  jeżel i  o s o b y  te p rz e d  rozpoczę* 
ciem p rz e ta rg u  nie z łożą  d o w o d u ,  że w n io  
s ly  p o w ó d z tw o  o zw o ln ien ie  n ieruchom o* 
ści lu b  jej części o d  egzekucji  i żc uzyska* 
ly p o s ta n o w ien ie  właściwego Sąd u  nakazu* 
jące  zawieszenie  egzekucji .  W  ciągu ostn* 
tn ich  dw ó ch  ty g o d n i  p rz ed  l icytacją  w o ln o  
o g ląd ać  n ie ru c h o m o ść  w dn i  p o w sze d n ie  od  
g o d z in y  8 do  18, akta  zaś p o s tę p o w a n ia  
eg zek u cy jn eg o  m o żn a  p rzeg ląd ać  w Sądzie.

K o m o rn ik  S ą d u  G ro d z k ie g o .
W in n ik i ,  12 l ipca  1934. 3903/K

I. Km. 5606/33. E d y k t  l icy tacy jny .  D nia  
16 p a źd z ie rn ik a  1934, o g o d z .  9.30 rano ,  
o d b ę d z ie  się w  Sądz ie  g ro d zk im  w Sambo* 
rze,  w b iu rze  N r .  57, l icy tac ja  rea lnośc i :  
ca łych whj.  33 i 92, tu d z ież  p o ło w y  whl. 
299, ks.  gr. gm. kat.  fa n ó w ,  A n d rz e ja  H u c z  
ka,  sy n a  M ich a ła  w ła snych .  R ealnośc i  po* 
w yższe  s ta n o w ią  g o sp o d a r s tw o  ro lne  i obej 
m u ją  o p ró cz  parce l  g ru n to w y c h ,  d o m  mie* 
sz k a ln y .  R ealnośc i  te o szaco w an e  są w raz  
z  p rz y n a leż y to śc ia m i :  cała whl.  33 na  2.026 
zł. 80 gr., cała whl.  92 na  307 zł. 28 gr., a 
p o ło w a  whl.  299 na 487 zl. 50. N a jn iż sz a  
o fe rta  realnośc i  whl.  33 w ynos i  1.351 zi. 
20 gr., realnośc i  whl.  92 — 204 zl. 86 gr., 
a p o ło w y  whl.  299 — 325 zl. Poniżej  naj* 
n iższe j  o fe r ty  sp rz ed a ż  nie nastąp i .  
K o m o r n ik  S ą d u  G r o d z k ie g o  w S am b o rze  

R ew iru  I. 3695/K

Km. 1675/33. E. 867/32. E d y k t  licytacyj* 
n y .  N a  w n io se k  F i rm y  „Pezet"  Pow .  Zakln* 
d ó w  B u d o w la n y c h ,  S. A . we Lwowie , od* 
b ędzie  się d n ia  18 p a źd z ie rn ik a  1954, o  go* 
dż in ie  11 p rz ed p o ł . ,  w b iu rze  N r .  3. Sąd u  
g ro d z k ie g o  w G r ó d k u  Jag ie l lońsk im ,  na  za* 
sadzie  z a tw ie rd z o n y c h  w a r u n k ó w  licytacja  
rea lnośc i  miejskiej ob j .  whl.  4616, ks.  gr. 
gm. G r ó d e k  Jagiell .,  sk ładające j  się z j> b. 
1023 i 1024, tu d z ież  p. gr. 4302 i 4303, o 
łącznej p o w ie rzch n i  4250 m. kw., na  któ* 
rych  z n a jd u je  się d om  p a r te ro w y  w części 
j e d n o p ię t ro w y ,  m u ro w a n y ,  d a c h ó w k ą  kry* 
ty  o  10 p o k o jac h  i 3 k u ch n iach  i b u d y n e k  
g o s p o d a rc z y  p a r te ro w y  d re w n ian y ,  dachów­
ką k ry ty .  W a r to ść  sz a cu n k o w a  tej realnośc i  
w y n o s i  35.550 zl. N a jn iż sz a  ofe rta  17.775 zl.

K o m o rn ik  S ą d u  G ro d z k ieg o .
G r ó d e k  Jagiell .,  11 l ipca 1934. 3694/K

FIRM Y.

Firm. 1202/35. A .  VII.  167. W p is  firmy 
po jed .  D a ta  w p isu :  3 s ie rpn ia  1933. B rzm ię  
nie f i rm y :  „ W ik to r ja " ,  m aszy n y  i przybo* 
r y  rzeźniczo*masarskie  I. K ricgera  we Lwo* 
wie, ul.  S z a jn o c h y  2. P rz e d m io t  Przcdsię* 
b io rs tw a :  sp rz ed a ż  p rz y h o ró w  rzeźniczo*
m asarsk ich ,  o raz  w y ró b  i sp rz ed a ż  soli dla 
k onse rw acj i  mięsa. S iedz iba  f i rm y :  Lw ów , 
u l.  S za jn o c h y  2. Pos iad acz  f i rm y :  Izrael
K rieger  we Lwowie , ul. N a  B a jkach  1. 10. 
F irm ę p o d p isu je  p o d  jej b rzm ien iem  wlaści 
ciel f i rm y,  w zg lędn ie  p ro k u ren t .  F ro k u rę  
u d z ie lo n o  p. Józefie  Krieger.

S ąd  O k r ę g o w y  W y d z ia ł  II,
Lw ów , dn ia  3 s ie rpn ia  1933. 5915

Firm. 1283/32. I. S p ó łk a  84. Z m ia n y  do* 
tyczące  f irm y już  wpisane j.  D o  re jes t ru  wpi* 
sano  dn ia  12 g ru d n ia  1932. S iedz iba  f irm y: 
Lw ów . B rzm ien ie  f i rm y :  A k c y jn y  B ank
H ip o te c z n y .  P rz e d m io t :  N a  p o d s taw ie  u*
ch w ały  R a d y  N a d z o rc z e j  A k c y jn eg o  B a n k u  
H ip o tec zn e g o  z dn ia  14 m arca  1932, uwida* 
cznia się, że m ia n o w a n y  zas tępcą dyrekto* 
ra Z a k ła d u  p. D r .  Ju l ju sz  K ury łow icz .  
Z m a r l i :  S ew eryn  Skrzyńsk i ,  cz łonek  R ad y  
N a d z o rc z e j .  Jó z e f  M iinz,  zas tępca  dyrekto* 
ra Z ak ła d u ,  J a n  Z arzyck i ,  p ro k u r e n t  Zakla  
d u  g łó w n eg o .  U s tą p i l i :  Paw eł  K o rn fe ld  — 
cz ło n ek  R a d y  N a d z o rc z e j ,  D r.  F r y d e r y k  
E hrenfes t ,  cz ło n ek  R a d y  N a d zo rc z e j .  Wy* 
kreś lą  się p r o k u rę  D r a  Ju l ju sza  Kurylowi* 
cza.

Sąd  O k r ę g o w y  W y d z ia ł  II.
Lw ów , d n ia  12 g ru d n ia  1932. 3914

Firm . 1080/32. Spółdz .  III .  220.  W p is  
zm ian  f i rm y  S p ó łk o w e j .  D a ta  w p isu  4  sty* 
cznia 1933. B rzm ien ie  f i rm y:  K azim ierz  Le> 
wieki.  S iedz iba  f i rm y :  Lwów. Z m i a n y 1.
Z  d n iem  1 w rześn ia  1932, w ys tąp ił  ze Spól* 
ki A le k s a n d e r  J ó z e f  2 im. Lewicki,  a w miej 
sce j eg o  w stąp i l i :  M a r ja  z Lewickich Ha* !

b e r l in g  i A le k s a n d e r  Je rzy  Lewicki,  zamic* 
szkali  we Lwowie , pl.  M ar jack i  10. O d tą d  
sp ó ln ik am i  i właścicielami f i rm y  „Kazi* 
m ie rz  Lewicki" są J a k ó b  Ignacy  2 im. Le. 
wieki w  jedne j  po łow ie ,  n a tom ias t  M arja  
z Lewickich H a b e r l in g  i A l e k s a n d e r  Je rzy  
Lewicki  w  d rug iej  po ło w ie .  P o d p is  f irmy 
p o d  w y p isan em ,  w y d r u k o w a n e m  lu b  stem* 
p lcm  wyciśn ię tem  b rzm ien iem  firmy umie* 
ści swój p o d p is  J a k ó b  Ignacy  Lewicki sa* 
inois tnie.

Sad O kręgow y W y d z ia ł II.
Lw ów , d n ia  4 s tycznia  1933. 3916

Firm. 1995/33. S p ó ld z .  II. 197. W p is  wy* 
k reś len ia  z re jes t ru  f irmy spó ldz .  D o  rc* 
j e s t ru  w p isa n o  dn ia  11/1. 1934. Brzmienie  
i s iedz iba  f irm y :  „Spcro" ,  S p ó łd z ie ln ia  Roi 
n iczych G o rz e lń  Rafiner ji  z ogr. o d p o w .  
w e Lwowie ,  ul. 3. M a ja  16. Z g o d n ie  z w n io  
skicm  l ik w id a to ra  S tan is ław a  H e n ry k a  
K icszkow sk iego ,  w ykreś la  się f i rm ę z reje* 
s t ru  po  p rz e p ro w a d z o n e j  l ikwidacji .

Sąd  O k rę g o w y  W y d z ia ł  I!.
Lwów, d n ia  10 s tyczn ia  1934. 3915

A M O R T Y Z A C J E .

T. 310/20/3. Z a rz ąd z en ie  u m o rze n ia  pa* 
p ic ró w  w a r to śc io w y ch .  N a  w n io sek  A n n y  
Jaw o rsk ie j  z N ik to w ic ,  o p iek u n k i  nici. 
Fran c iszk a  S ab ira  i Jad w ig i  jaw o rsk ie j ,  
p o d e jm u je  się p o s tę p o w a n ie  celem u m o rzę  
n ia  w y m ien io n y c h  niżej p a p ie ró w  warto* 
śc iowych ,  k tó re  w n io sk o d a w c y  m iały zagi* 
n ą ć ;  w zy w a  się p o s ia d ac za  tych  p ap ie ró w ,  
a b y  je  w  c iągu 6 miesięcy o d  d n ia  ogłoszę* 
n ia  zarządzen ia ,  p rz ed ło ż y ł  tem u  Sąd o w i;  
tak że  inni in te reso w an i  m ają  zg łos ić  sw oje  
z a rz u ty  przec iw  w n io sk o w i.  W  razie prze* 
c iw nym  u z n a łb y  S ąd  po  u p ły w ie  tego ter* 
m in u  te pap ie ry  w ar to śc io w e  za  u m o rzo n e .  
O zn aczen ie  p a p ie ró w  w a r to śc io w y c h :  Ksią 
żeczka w-kladkowa K asy  O szczędnośc i  mia 
sta S ądow ej  W iszn i  N r .  499 na 947 K. 35 h.,

o p iew ająca  na rzecz M a sy  spad/ .c  wej p o  
śp. Z o f j i  Jaw o rsk ie j  i J u r k a  Ja w o rsk ie g o  
z N ik low ic .
S ą d  O k r ę g o w y  O d d z ia ł  V . w  Przem yślu .

D n ia  18 s ie rpn ia  1920. 7S93

IV. Ne. 742:53. E d y k t .  W d ra ż a  się postę  
p o w a n ie  celem am ortyzac ji ,  i )  W o l a  pod* 
p isan eg o  p rz ez  Kazim ierę  K c ż r . i ro w icz  i 
A d o l f a  K ażm irow icza  a poza ten i  r / e w y c e ­
n io n eg o .  2) W ek s la  p o d p is a n e g o  przez  Kr.= 
z im ierę  K aźm irow icz  i A d o l f . ’. Każmirowi* 
cza a p o zatem  n iew y p c ln io n eg  O b a  wek* 
sle wedle  z a p o d a n ia  w n io sk o d a w c y  rzeko* 
m o  zag inęły .  W z y w a  się t e d y  p o siadacza  
weksli,  by  w czasokresie  60 dni po ogło­
szen iu  p rz e d ło ż y ł  S ą d o w i  weksle ,  g d y ż  w 
p rz ec iw n y m  razie u z n a łb y  Sąd weksle  ic 
za  u m o r z o n e  i p ra w n e j  m ocy  p o z b a w io n e  

S ąd  G r o d z k i  miejski Oddz-.a: IV.
Lw ów , dn ia  21 czerwca 1954 r 39i7

U Z N A N IE  Z A  Z M A R Ł E G O .
I. T. 38/34. Z arz ąd z en ie  p o s tę p o w a n ia  cc* 

lcrn u z n a n ia  za zm arłego ,  j a n  Siemek, uro* 
d z o n y  d n ia  20 lu tego  1859 w Myślachowi* 
cach. sy n  S te fan a  i K a ta rz y n y  Sakraidzian* 
ki, w y jecha ł  w r. 1914 z C h rz a n o w a ,  dziel* 
n icy Kościelec i d o t ą d  ż a d n e g o  z n a k u  ży> 
cia o sob ie  nie daje .  G d y  zatem można, 
p rzy jąć ,  że zais tn ieją  w a ru n k i  u s taw o w eg o  
d o m n ie m an a  o śmierci w myśl §. 24. 1. ust. 
cy\v„ za rz ąd z a  się na  w n io se k  Stanis ława 
B o c h en k a  i J a n a  Szostaka  p ^ N P O w a n i c  
celem u z n an ia  w y m ien io n e j  o s o b y  za zmar 
lą, a za razem  ogłasza  się w ezw anie ,  ażeb y  
u d z ie lo n o  w iadom ośc i  o zag in io n y m  S ą d o ­
wa O k rę g o w e m u  w K rak o w ie  W y d z ia ł  I. 
cyw ilny .  Z ag in io n eg o  w zyw a się. oby s ta ­
w ił  się p rz e d  p o d p is a n y m  S ąd em  l u b  w  •>.* 
n y  sp o só b  da l  znać o sobie .  Po d n iu  51 7. 
1935 r., S ą d  n a  p o n o w n y  w n io se k  o rzekn ie  
osta tecznie  o uzn an iu  za zmarłego

S ą d  O k r ę g o w y  W y d z ia ł  I. cywilny .
K rak ó w ,  3 l ipca 1934. 5 9 i I

P r z e t a r g  n i e o g r a n i c z o n y
na b u d ow ę budynku U rzędu  pocztow o* telegraficznego w  P o ry ck u .

K o m isy jn e  o tw arc ie  o fe r t  n a s tąp i  d n ia  23 s ie rpn ia  o g o d z in ie  12* tej 
D o  o fe r ty  n a leży  d o łąc zy ć :
1) k o sz to ry s  o fe r to w y  z ceną rycza łtow ą,
2) p o św iad czen ie  n a  z ło ż o n e  w a d ju m  w w ysokośc i  2 p roc .  o d  su m y  o fe row ane ; .  

W a d ju m  g o tó w k ą  na leży  w p łacać  za p o ś re d n ic tw e m  P. K. O .  na k o n to  czekow e D \ -  
rekcji  Po cz t  i T e leg ra fó w  w Lub lin ie  N r .  30.030, z zaznaczen iem : „ B u d o w a  u. p. t. 
P o ry c k " ,  w a d ju m  zaś w  p ap ie rach  w a r to śc io w y c h  z łożyć  d o  d e p o z y tu  w Kancelarji  
G łó w n e j  D y re k c j i  Pocz t  i T e leg ra fó w  w  L ublin ie ,  ul.  S z o p e n a  N r .  9.

O g ó ln e  i szczegó łow e  w a ru n k i  ro b ó t ,  o p i s  techn iczny ,  p rz ep isy  o o fertach  i ry* 
sunk i ,  są d o  p rze jrzen ia  i n a b y c ia  w D y r e k c j i  Po c z t  i T e leg ra fó w  w  Lublinie,  p o k ó j  
N r .  40, w g o d z in ach  s łu żb o w y ch .

D y re k c ja  zas trzega  sob ie  p ra w o  u n ie w a ż n ie n ia  p rze ta rg u ,  częściowo o d d a n ie  ra* 
b ó t ,  o raz  s w o b o d n y  w y b ó r  o fe ren ta .

W  razie p o w ie rzen ia  ro b ó t ,  Firm a w inna  p rz e d  sp isan iem  u m o w y  przedstawić pi* 
s e m n y  d o w ó d ,  s tw ie rd za jący ,  żc d o k o n a ła  su b sk ry p c j i  ob ligac ji  6  p ro c .  Poż. N a r .  
o ra z  w płaci ła  b ieżącą  ratę tej p o ży czk i  .

W z .  D y r e k to ra
3920 ( —)  Ś w ię to ch o w sk i ,  N acz e ln ik  W y d z ia łu .

BILANS AKCYJNEGO B A N K U  H I P O T E C Z N E G O  WE LWOWIE
na

S ta n  czynny .
K asa  i su m y  d o  d y sp o zy c j i  w 

B a n k u  Polsk im , P. K. O . i 
B a n k u  G o s p o d a r s tw a  Krajo* 
wego  

W a lu ty  zagran iczne  
P a p ie ry  w ar to śc io w e  w łasne :  

p o ż y cz k i  part* 
s tw ow e zł. 210.772.30

p a p ie ry  hipo* 
tecznc  ,, 5,370.698.67

akcje  128.948.8S
U d z ia ły  i akcje  w przcdsię* 

b io rs tw a  k o n so rc ja ln y ch  
Baraki k ra jow e  
B ank i  zag ran iczne  
W eks le  z d y sk o n to w a n e  
A k c ep ty  B a n k u  a k c c p ta c y jn tg o  

zl. 1,000.000.—
R ach u n k i  bieżące :  

zabezpie*
czonc ,, 8,504.067.34

niczabez*
pieczone  „ 1,153.740.94 9,637.808.28

P ożyczk i  t e rm in o w e  1,528.053.02
N ie ru ch o m o śc i  4,583.523.66
R ó żn e  rach u n k i  4.274.252.20
D łu g o te rm in o w e  p o życzk i  hi*

po teczne  22,024.037.92
A k ty w a  o d d z ia łu  k re d y tu  dlu*

g o te rm in o w eg o  4,475.866.93
D łu żn icy  z ty tu łu  k r e d y tó w  

re m b u rs o w y ch  35.230. S9

dzień 31 grudnia 1933
zl.

634.447.52
166.800.68

3,710.419.85

568.999.36
SS.636.I3

124.602.16
7,934.526.62

S tan  b ierny.

5.000.000.—
2.011.453.59 

623.911.SS

612.911.43  ̂ 245.276.80

124.14S.66
859.834.41

K ap i ta ły  w łasne :  
z a k ła d o w y  zl. 
z a p a so w y  
inne  reze rw y 
fu n d u sz  ainor* 

ty za cy jn y  
W k ła d y  : 

t e rm in o w e  zl. 
a vista 

R a ch u n k i  bieżące 
Z o b o w ią z a n ia  inkasow e  
R e d y sk o n to  weksli 
D y s k o n to  ak ce p tó w  B a n k u  

a k cep tacy jn cg o  
Bank i  k ra jo w e  
B ank i  zagran iczne  
B a n k  akceptac .  zl. 1,000.000.— 
R ó żn e  rachunk i  
L is ty  zas taw ne
Pasyw a  o d d z ia łu  k re d y tu  dlu*

g o te rm in o w eg o  
Z o b o w ią z a n ia  z t y tu łu  kredy* 

tó w  re m b u rs o w y c h  
Z y sk

1.

.9K5.9S5
629.217 

!  2.105 
025.602

009.000. 
- 9 9 . 816 . '  

496.469.’

057 .742 .:

010 . 568 .'

98
51

/ 3

1 %77.950.S7

55.230 
90 240

89
52

59,787.205.52

G w a ra n c je :  zl. 5S1.19S.60 
In k a so :  zł. 766.735.51

Sfraty.
P ro c e n ty  i 

cone
Koszty  h a n d lo w e :  
w y d a tk i  oso* 

b o w e  zl.
R a d a  nadzór* 

cza
św iadczen ia  

spo łeczne  ,,
w y d a tk i  rze* 

czowe ,,__________
P o d a tk i
A m o r ty za c ja  n ie ruchom ośc i
O d p isy
  C z y s ty  zysk

RACHUNEK STRAT I ZYSKÓW ZA ROK 1S33.
prow iz je  wypla*

2,045.441.44

977.67S.15

9.736.20

138.785.99

307.569.59 1,433.769.93
21S.607.86

81.054.19
8.598.16

90.240.52
3.877.692.10

Po zo s ta ło ść  zy sk u  z r. 1952 
P ro c e n ty  i p ro w iz je  p o b ra n e  
R óżn ice  k u rso w e :  

na  p ap ie rac h  w ar to śc io w y ch  
i rk ach  w a lu to w y ch  

D o c h o d y  z n ie ruchom ości  
O d z y sk a n e  s tra ty  
Z y sk  z dz ia łu  k r e d \ t u  dlu* 

g o te rm in o w eg o

59,757.205.52

Zyski .
zt.

245.426.92
!.660.25S.}9

57.502.82 
121.665.42 

12.050 -

8CO.SOS.55

3.S77.692.10

Akcyjny Bank Hipoteczny we Lwowie.
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